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„Daily Telegraph" o referendum 


NADUŻYCIA, NADUŻYCIA, NADUŻYCIA 


LONDYN, 6.VII (UP) — Ko- 
respondent ,,Daily Telegraph” do- 
nosi z Warszawy, że nieprawidło- 
wości w przeprowadzeniu referen- 
dum w Polsce były zakrojone na 
tak szeroką skalę, iż powinnaby to 
za sobą pociągnąć 
głosowania. Głosujący zachowali 
się wzorowo, natomiast caą!'onko- 


unieważnienie 


wie” ustanowionych przez admini- 
strację warszawską komisji zapy- 
cha!i kartami oddanych głosów u- 
stępy. W niektórych okręgach u- 
rzędnicy ci darli głosy i napychali 
nimi  kleszenie. 
były po ulicach. 


ZNAMIENNY 
CHWYT 


LONDYN, 6.VII (R) — W ko- 
tach politycznach zwracają uwagę 
na jeszcze jeden manewr admini- 
stracjj warszawskiej.  Rozszerza 
ona wiadomości, że tam, gdzie 
ilość głosów za utrzymaniem sena- 
tu bta wielka, — wielka była 
również ilość głosów, oddanych 


Głosy rozrzucane 


przeciwko -nacjonalizacji przemy- 
słu i przeciwko granicy zachod- 
niej. Idzie po prostu o wytwarze- 
nie wrażenia, że opozycjoniści są 


„faszystami” i „pomniejszycielami 
ojczyzny”. Taka kampanię rozpo- 
częło radio warszawskie, w 
sunku do Krakowa. 


sto- 


„Obróbka“ potrwa do 12 lipca 


LONDYN, 6.VII (R) — Donie- 
sienia napływajace z Warszawy na 
temat wyników referendum sę w 
dalszym ci”gu bardzo mętne i tyl- 
ko częściowe, 

Agencja „United Press”, powo- 
łując się na dane ogłoszone przez 
administrację warszawską, podaje, 
że przeciwko utrzymaniu senatu 
głosowało 1.764.374 osób, a za se- 
natem 633.645. 

Agencja „Associated Press™ po- 
daje — znowu za administracją 
warszawką — inne cyfry, a mia- 
nowicie: przeciwko senatowi — 
1.784.274, a za senatem 537.386. 
Jest to obliczenie pochodz”ce ze 
specjalnie dobranych okręgów, a 
dotyczących ok. jednej. czwartej 
wszystkich oddanych gosów. 

Jak podaje „United Press” ogto- 
szenia pe.nych wyników referen- 
dum przez admihistrację warszaw- 


CHCĄ NAM ZASZKODZIĆ, 
GDZIE TYLKO MOGĄ 


LONDYN, 6.VII (R) — Miano- 
wany przez administrację war- 
szawską przewodnicz»cy związków 
zawodowych w Polsce p. Wita- 
szewski wysłał pismo do między- 
narodowej Federacji Związków 
Zaowodowych, wzywając tę orga- 
nizację do użycia swych wpływów 
celem przyśpieszenia demobilizacji 
oddziałów 2 Korpusu oraz celem 
przeciwdziałania w przyjmowaniu 
zdemobilizowanych żołnierzy 2. 
Korpusu do zwiażków zawodo- 
w; ch. P.  Witaszewski uska- 
rża się, że Polskie Siły Zbrojne za 
granicą są ośrodkiem dowodz cym 
akcją przeciwko administracji war- 
szawskiej. 

Korespondent radia brytyjskie- 
go BBC wyraża zdziwienie z po- 
wodu tego pisma p. Witaszewskie- 
go, stwierdzając. że Polskie Siły 
Zbrojne za granica, jako pozosia- 
jece przez długi okres wojny pod 
operacyjnym dowództwem br; tyj- 
skim, podlegają demobilizacji na 


Parlament we Francji 
będzie dwuizbowy 


LONDYN, 6.VII (R) — Posta- 
nowiono w Paryżu, że Francja bę- 
dzie miała parlament dwuizbowy. 

Druga izba nie będzie mogła 
sprzeciwie się więcej jak raz pro- 
jektowi ustawy, która w każdym 
razie uzyska moc prawa, o ile z0- 
stanie dwukrotnie przyjęta przez 
główną izbę. 


LONDYN, 6.VII (R) — Francu- 
ska komisja konstytucyjna posta- 
nowiła, że francuska izba wyższa 
nie będzie miała obalania 
rz” du, też nie 
wpływu na 
Rz-d francuski nie będzie 
wiedzialny przed izba wyższą. 


prawa 


ani będzie miała 


mianowanie  rzsdu. 


odpo- 


zasadach 
zawodowe 
wspólnego. 


brytyjskich, a związki 
nie mają z tym nie 


Przyjmowanie lup nie Polaków 
do zwi zków zawodowych zależy 


od stanowiska danego zwi”zku za- 
wodowego, $dyż każda organiza- 
cja ma prao zgodnie ze swym sta- 
tutem przyjmować nowych cez!on- 
ków. 


ską nie należy 
przed 12 lipca. 


spodziewać się 


Należy zaznaczyć, że do tej 
chwili administracja warszawska 
nie podaża nawet częściowych wy- 
ników z Małopolski poza Krako- 
wem, z Wielkopolski i z okręgów 
wiejskich województw centralnych, 
a więc z przeważnej części tere- 
nów, na których odbyło się refe- 
rendum. 


rasa wtoska o decyzji „czwórki” 


„WOLNY TRIEST“ 
— NOWYM GDAŃSKIEM 


RZYM, 6.VII (T). — Cała pra- 
sa włoska zajmuje stanowisko wię- 
cej, niż krytyczne w stosunku do 
decyzji czterech ministrów spraw 
zagranicznych w sprawie Triestu i 
Wenecji Julijskiej. 

Prasa wteska stwierdza, że Wło- 
chy utraciły niedawno 697 kilo- 
metrów kw. na zachodzie na rzecz 
Francji, a obecnie tracą znacznie 
większe tereny na wschodzie. 

Socjalistyczny dziennik „Avan- 
tr” zatytułował swój artykuł wstęp 
ny: „Nowy Gdańsk”. Zupełnie tak 


saimo podchodzi do zagadnienia 
dziennik „L'Uomo Quafunque" - 


„„Buonsenso”, który otwarcie pi- 
sze, że Triest może stać się no- 
wym Gdańskiem. 


Kanclerz Austrii Fig) wyraził za- 
dowolenie z powodu decyzji mini- 
strów spraw zagranicznych w spra- 
wie Triestu, oświadczając, że 
Triest jest portem krajów środko- 
wej Europy, a nie tylko samych 
Włoch, czy samej Jugostawii. 

Włoska ludność Triestu przyję- 
ła decyzję czterech ministrów jak- 
najgorzej. 


+ V., 


TRIEST, 6.VII (Reuter) — A- 
liancki Trybunał Wojskowy w 
Trieście- skazał redaktora komuni- 
stycznego dziennika - „Primorsķi 
Dnewnik” na 200 tys. lirów kary 
za zamieszczenie artykułu, alar- 
mujęcego ludność. 


Konierencja pokojowa — 29 lipca 


PARYZ, 6.VI! (Reuter) — Mi- 
nistrowie spraw zagranicznych 0- 
bradowali nad sprawą ustalenia 
daty, do której winny być gotowe 
projekty traktatów pokojowych z 
wszystkimi b. satelitami Niemiec. 
Mocarstwa anglosaskie zaptopono- 
wały dafę 23 lipca, [Francja — 20 
lipca, a Rosja 29 lipca. 

Następnie postanowiono na razie 
odłożyć tę sprawę i ustalić prze- 
de wszystkim datę konferencji po- 
kojowej. Po pó'godzinnej naradzie, 
Bidault zaproponował 'datę 29 lip- 
ca, którą przyjsł najpierw Bevin, 
po tym Mołotow i wreszcie Bjr- 
nes. 

Ministrowie przeszli następnie 
do dyskusji nad sprawą odszko- 
dowań. Mootow powiedział, że nie 
ma jeszcze tekstu ros, jskiego pro- 
pozycji Byrnesa, na razie jednak 


Tytutem odszkodowań 


już chce zauważyć, że w Rosji nie 
istnieją żadne majstki włoskie i 
wobec tego mówienie o zaspokoje- 
niu z tych źródeł żadań sowiec- 


kich jest próżne. Rosja obawia się * 


ponadto, że odroczenie o trzy lata 


W sprawie Muftego 


nie ma porozumienia 


LONDYN..6.VII (Reuter) —0d- 
powiadając na interpelację w Iz- 
bie Gmin, prem, Attlee oświadczył. 
że w toku są jeszcze rozmowy 
anglo - egipskie w sprawie Muf- 
tiego Jerozolimy i że w sprawie 
tej nie osi»gnięto jeszcze żadne- 
go porozumienia. 

Attlee dodał, iż uważa za wska 
zane nie ujawniać w obecnej chwi 
li szczegółów w tej sprawie. 


Rosja otrzyma od Wtoch 
100 milionów dolarów 


PARYZ, 6.VII (Reuter) — Przy- 
jęty przez ministrów spraw zagra- 
nicznych plan min. Byrnesa w spra 
wie odszkodowań od Wioch prze- 
widuje: 

Rosja otrzyma od Włoch dobra 
wartości 100 milionów dolarów. 
Suma ta uz skana będzie w nastę- 
puj”cy 

a) z maszyn i urzedzeń produ- 
kujscych sprzęt wojenny, które- 
go na podstawie klauzul traktatu 
pokojowego, nie wolno będzie pro- 
dukować Włochom, a których nie 
da się szybko przekształcie na cele 
produkcji pokojowej; 

b) z wszelniej w.asności 
skiej w Rosji sowieckiej; 

c) własności rz”du w*oskiego i 
obywateli włoskich w Rumunii, 
Butgarii, na Wegrzech i w sowiec 
kiej strefie Niemiec z wyjątkiem 
specjalnie wymienionych i zagwa- 
rantowan ch wypadków; 

d) statki wioskie „Saturnia” i 
„„Vulcania”; 


sposób: 


wło- 


e) wtoskie dobra spożywcze 
wartości ustalonej przez radę am- 
basadorów w Rzymie, przy czym 


dobra te wyrównaj» różnice miv- 
dzy sum, 400 milionów dolarow 
a wartością dóbr w;mienion;ch w 
punktach a, b, e i d. Wysokość 
tej różnicy ustali rada ambasado- 


rów w Rzymie. Dobra wymienione 


w punkcie e) W*ochy rozpoczną 
dostarczać po dwóch latach od 
chwili wejścia w życie traktaty 


a dostawa ich, ma byc zakończo- 
na w .ciegu najbliższ,ch 7% lat. Ro- 
dzaj t. ch dóbr, ilość i sposób prze- 
kazania beda ustalone w drodze 
bezpośredniego porozumienia s0- 
wiecko-w!:oskiego. Dobór tych- to- 
warów powinien nast pić w ten 
sposób, by nie utrudniał on odbu- 
dowy gospodarczej Wioch. 


Poza tym plan B Tnesa propo- 
nuje, by terytoria, odst'pione przez 
Włoch Jugosławii i Grecji zosta- 
ły zaliczone na poczet odszkodo- 
wań dla t.ch krajów, tak że Ju- 
gosławia i Grecja miałaby poza 


tym prawo jeszcze tylko do udzia- 
łu w podziale włoskiej floty wo- 
jennej. 

Porozumienie co do- przyjęcia 
planu Byrnesa zostało przyjęte po 
propozycji Mołotowa, który posta- 
wi? wniosek, by plan Byrnesa 
przyjeć, jako podstawę do dysku- 


sji. Przy opracowywaniu planu 
Byrnesa brał czynny udział min. 
Bevin 


€ ARYZ, 6.VII (TASS) — Poro- 
zumienie w sprawie odszkodowań 
włoskich dla Rosji przewiduje mię- 
dzy innymi, że Rosja będzie sprze- 


dawała Wtochom surowce dla fa- 
brykacji towarów, które Włochy 
importowały dotychczas z zagra- 
nicy. 

Z m 


Ze szkrzyni wyszli oficerowie brytyjscy 


rozpoczęcia spłat, odszkodowań 
przez Włochy, może nakłonić in- 
ne kraje, jak Rumunia i Finlandia, 
do wysunięcia podobnych żądań. 

Na tym narady przerwano. Po 
wznowieniu ich i pò długotrwa- 
łych debatach, które zakończyły 
się w pistek o godz. 4 rano przy- 
jęto z drobnymi poprawkami no- 
wy projekt Byrnesa w sprawie od- 
szkodowań od Włoch. (Szeregóły 
podajemy w innej depeszy). 

Postanówiono, że żądania in= 
nych krajów w stosunku do Włoch 
zostaną rozpatrzone na konferen- 
cji pokojowej. 

LONDYN, 6.VII (R) — Mini- 
strowie spraw zagranicznych posta 
nowili utworzyć komisję, która o- 
szacuje aktywa włoskie na Balka- 
nach. 

LONDYN, 6.VII (R) — Mini- 
strowie spraw zagranicznych obra- 
dowali w piątek przez 3 godziny. 
Dyskutowano nad sprawą formy 
zaproszenia 21 krajów na pary- 
ska konferencję pokojową. 

Ministrowie mają zająć się je- 
szcze na obecnej sesji sprawami 


Niemiec i Austrii oraz Żeglugi na 
Dunaju. 

Obserwatorzy przypuszczają, że 
w tej ostatniej sprawie w,dana 


zostanie jakaś deklaracja. Niewia- 
domo, czy Mołotow będzie podtrzy 
mywał swe żądanie, wysunięte na 
poczstku narad: konferencji, by 
przedyskutowano wewnętrzną sy- 
tuację polityczną we Wtoszech. 


Wznowienie rozmów 


anglo = egipskich 
LONDYN, 6.VII (R) — Min. No- 
el Baker, odpowiadające na pytanie 
w Izbie Gmin, podał do wiadomo- 
ści, że rokowania brytyjsko - egip 
skie w sprawie rewizji traktatu 

przyjaźni zostały już podjęte. 
LONDYN,' 6.VLI (Reuter) — 
Lord Stansgate odleciał do Kairu, 


„Irgun Zvai Leumi* zwolniło zakładników 


JPROZAOLTIMA, 6.VII (Reuter) 
— We wszesnych godzinach po- 


południowych zatrzymał się przed 
lokalem „British Institute” kryty 
samochód, z którego  wyładowa- 
nio wielką skrzynię. 


Kierowca samochodu otworzył 


skrzynię, po czym pędem powrócił 
do samochodu i odjechał. Ze skrzy- 
ni wyszli, , zasłąniajse sobie oczy 
przed nagłym światłem, trzej por- 
wani w. swoim czasie przez „Irgun 
Zvai Leumi, ofiqerowie brytyj- 
sey. 


LONDYN, 6.VII (R) — Naczelny 
rabin Palestyny dr Hertzog odbył 
godzinną rozmowę z prem. Attlee 
i ministrem kolonii Hullem. Hert- 
zog zaapelował o pomoc dla Zy- 
dów, którzy uratowali się od hit- 
leryzmu. 
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'M. p, w lipou. 

W znanym szwajcarskim t; god- 
niku „Die Weltwoche” (nr 649) 
ukazał się interesuj;cy reportaż 
zza żelaznej kurtyny, ukazuj”cy 
fragment życia -w  okupowan;mn 
przez -Sowiety Berlinie. Reportaż 
pisany jest przez niemieckieso na- 
ucz ciela i przedstawia bezmyśl- 
ność į okrucieństwo sowieckich o- 
kupantów w stosunku do niemiec 
kiej mèodzie*y, szkolnej. 

Autor 
nieszczęściem niemieckieg»  2ziec- 
ka, zapominając o təm, że jego 
rodzeni bracia, hitlerowscy „kultur 
traegerz;”. dopuszczali się nierów- 
nie większych okrucieństw nie tyl 
ko w stosunku do -m*ódzieży in- 
nych krajów, ale również w şto- 
sunku do starców i zupe'nie bez- 


bronn ch dzieci I niemowl t. Dla- - 


tego te niemieckie izy, kapiące te- 
raz nad własną niedolą, na którą 
obficie się zasłużyli, wydaja się 
cz'mś ogromnie  przesadzonym i 
sztucznym. 

Ci, co dziś obfite łzy- wylewają 
nad  „szcz”panymi” niemieckimi 
dziewcz tami, czy  aresztowan; mi 
ch'opcami, niech sobie prz, pomną 
nieprzebrane morze  pope'nian ch 
w Polsce gwaitów, pospolitych 
"zbrodni kryminaln;ch, miliony za- 


` „ gazowan 'ch i spalon ch ludzi, styn 


ne niemieckie kamery tortur, tý- 
sirce wyspecjalizowanych niemiec 
kich oprawców, szkolonych spe- 
cjalnie do zadawania innym bólu, 
niech sobie *to przypomną i otrą 
z oczu łzy, Że ktoś innv oddaje im 
jed.nie w drobnym procencie to, 
co oni przez d'ugich 6 lat, robili 
w innych krajach: => 

A oto treść reportażu: 

„Mody, ruchliwy sowiecki ko- 
„mendant naszego  poiudniowego 
przedmieścia okazywał wielkie za- 
interesowanie ' dla szkolnictwa, 
gdyż w swej ojcz”źnie bł rzeko- 
mo nauczycielem w,ższej uczelni. 
Może dlatego powołał na burmi- 
strza nie cz'onka partii kómunisty- 
cznej, lecz- starego naukowca. — 
Wszechwiadny Rosjanin sam usta 
lał sk'ad grona nauczycielskiego i 
program nauczania: ciagle wskazy 


oburza się i boleje mad, 


Krokodyle łzy niemieckiego nau-zyciela 


Życie w sowieckim Berlinie 


wał na to, że religia i sport są za- 
sadnicz. mi podstawami w;chowa- 
nia. Wkrótce został jednak ten so- 
wiecki komendant usunięty i na 
jego miejsce prz,szed: nowy, kto 
ry miat lepiej bronić interesów 
"Zwi”zku Sowieckiego. Pierwsze je 
go zarz”dzenie brzmiało: . ucznio- 
wie musz, uczyć się i pracować— 
a nie modlić się. Nauczanie religii 
zostalo zabronione. Lekcje odbywa 
ły się co drugi dzień, a w pozosta- 
łe dnie wsz:scy musieli wychodzić 
na robotę... przy oczyszczaniu mia 
sta, w ogrodach i na polach. Kto 
ckazywa* niezadowolenie, kierowa- 
ny byt do kompanii karnych, któ- 
re w niedzielę pomagały przy roz 
montow;waniu linii kolejow;ych, 
lub za'adowaniu urządzeń przemy 
siowych, wysyłanych do Rosji, 

Pewnego dnia w pokoju d,rekto 
ra szkoy zjawił się zarośnięty kra 
snoarmiejec, który zażadał od dy- 
rektora, aby go ogolił. Zyczenie 
swoje poparł pistoletem masżyno- 
wym, który trz mał w ręce. Cóż 
pozostato biednemu dyrektorowi— 
musia zabawić się we fr, zjera... 
Inn;m razem w klasie mojej zja- 
wiło się kilku Rosjan, ktorzy u- 
siedli obok uczennice i- poczęli 
szczypać m'ode dziewczęta. Jeden 
wyjsł z kieszeni jak”ś fujarkę i 
począł zawodzie na niej płacz'iiwe 
tony. Potem zażada* od naucz, cie 
la i od uczennic, aby mu coś za- 
grać. „Inaczej będzie Ż!e, towa- 
rzyszu”” — dodat Aby. mnie w na 
grodzić, pozwolit mi wypię łyk go 
rzaki ze swej manierki i wiele tru 
du kosztowa» mnie, by go prze- 
konać, iż uczennice nie powinny 
próbowaę tego nieokreślonego w 
smaku napoju... 

Na m'odzież wywierano nacisk, 
aby wstepowała do „apollt cznej” 
organizacji. M!odzież odmawia'a je 
dnak, gdyż miata już dość wszel- 
kich organizacji. Dzieci byty prze- 
rażone, a rodzice niespokojni. Ro- 
sjanie raz jeszcze zebrali żniwo i 
splondrowali wszystkie domy. B ł 
to znak, że prz gotowują się do 
opuszczenia naszego  przedmieś- 
cia... Szkoła bsła przez dwa dni za 
mknięta, dyrektor i dwaj nauczy- 


"W Lodzi otwarta zostata ,„Szko- 
ła dla kandydatów na Prokurato- 
rów”. Kurs ten trwa sześć miesi- 
cy. Kandydaci, względnie  kandy- 
datki, muszą odpowiadać następu- 
j cym warunkom: conajmniej 24 
lata życia i przedstawienie przez 
centralne wiadze partii politycz- 
nych, organizacji spo:ecznych lub 
zawodowych, względnie przez Utó 
wn Komendę Milicji Obywatels- 
kiej lub Ministerstwo Bezpieszen- 
stwa. Zgoszenia indywiduaine są 
niedopuszczalne. 

Program kursu w ramach Sźe5- 


PRZESYŁKI 
DO 
POOCEĘ SOKI 


zawierające: 


1/2 sg. kawy ziarnistej 
1/2 -„ fglub daktvli pras. 
1/2 „ migdałów łuszcz. 
1/2 „ rodzynek 
łącznie za 2.000 lirów — wysyła: 
Fa. UMBERTO NAVARRO 
ROMA via Francesco Crispi, 10 
(róg via Tritone) i 
telefon 43083; godz. 9 — 12.30 
AN i 16 — 19. 
Informacje i korespondencja 
w języku pol kim. 195 


j Szkoła dla kandydatów na prokuratorów 


ciu miesięcy obejmuje tematycznie 
materiał przewidziany dla sztere- 
letnich studiów prawniczych, z 
wjiłączeniem: prawa rzymskiego, 
prawa kanonicznego, prawa naro- 
dów, dawnego prawa polskiego i 
praa na zachodzie Europy, a wpro 
wądzeniem w ich miejsce specjal- 
nych przedmiotów, jak: zasady wy 
k'adni prawa, ustrćj gospodarczy 
Polski, kryminologia, polit,ka kry 
minalna, więziennietwo oraz biuro 
wość i księgowość sądowa i pro- 
kuratorska. 

Aby byę prokuratorem, będzie 
się odt”d przechodziło nie przez 
uniwersytet, lecz przez sito mini- 
sterstwa bezpieczeństwa lub - mi- 
licji obywatelskiej. 

A teraz przypomnijmy sobie, 0- 
perujsc jedynie  pamięci?, jak 
przedstawiała się ta sprawa w 
przedwojennej Polsce. Otóż studia 
prawnicze — w najlepszym razie 
4 lata, aplikacja — minimum 2 la 
ta, poza tsm na dojście do stop- 
nia prokuratora trzeba było zużyć 
jeszcze minimum 4 lata, przecho- 
dząc kolejno przez stopnie podpro 
kuratora i wiceprokuratora. Razem 
więc ok. lat 10. 

W dzisiejszej Polscę jej komu- 
nistyczni wtadcy chcą „Zzdziełat 
normu”. To, co dawniej w lat 10, 
u nas w 6 miesięcy. Wot maład- 
cy! 


+ 
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ciele zostali aresztowani, 16 ucz- 
niów i uczennice w,wieziono, a z 
tej liczby 4 ehłopeów rozstrzela- 
no, troje dziewcz t miato pope-- 
nić samobójstwo. Bsł to okres, kie 
dy musialem byc nie tylko nauczy- 
cielem, ale i przyjacielem dzieci. 
Musiatem pocieszać į dużo mówić, 
by tchnąg nadzieję w młode ser- 
ea w chwili, gd? ojciec lub matka 
zostali uprowadzeni, brat zastrze- 
lony, albo siostra pope nita samo- 
bójstwo. Cóż mog'em dać więcej 


niż sowa? Przychodzili do mnie 
z dużymi smutnymi oczyma i py- 
tali: „Czy to ješt demokracja? — 
Czy ten chaos jest w. zwoleniem? 
Czy nasz los zawsze będzie taki: 
niepewność, gód- i .beznadziej- 
ność?”.. Czyż mia'em w takich 
chwilach mówić o _ braterstwie, 
wolności osobistej lub prawach 
czowieka? Mogiem tylko pogtas- 
kać dziecięcą główkę i szeptem 
powiedzieć: kiedyś przeljeje się ten 
kielich goryczy... 


Nowa pasja ex-hitlerowców 
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Oddział sowiecki został z nasze- 
go przedmieścia wicofany — oczy 
wiście nikt za odchodz cymi nie 
prak. Bud.znek szkolny. (zamie- 
niony na koszary) był znowu wol- 
ny; musieliśmy zacząć əd usunię- 
cią olbrzymich stosów śmieci. Dzie 
ci jak młode psy rzuciy się na po 
zostawione na ścianach portrety 
Stalina i rozwieszone sowieckie 
uapiay propagandowe, zdzierały je, 


rzuoacy na podiogę i deptały noga- . 


mi.” 


Poszukiwanie niearyjskiej babki 


— Moja babka była Zydówką! 

— Druga żona mojego ojca by- 
ła Z,dówką! 

— (Ciotka mojego dziadka była 
córką rabina! 

Takie wypowiedzi słyszy się o- 
becnie często w Niemczech z ust 
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„WOLNY TRIEST” 


aam awa GRANICA 1914 


Taek 


c= 


W związku z naszym artykułem 
we wczorajszym numerze pt. „Pa 
ryskim targiem” zamieszczamy po 
wyżej mapkę spornego terenu Trie 
stu. 

Na mapce tej widzimy zaznaczo 
ne granice z r. 1914, tj. z przed 
I Wojny Europejskiej i granice po 
"Traktacie Wersalskim (do roku 
1940). Proponowana przez francu 
skiego ministra spraw zagr. Bi- 
dault linia graniczna jest h:'zsza 
granie z r. 1914, a zakreskcwany 
obszar wolnego terytorium Trie- 
stu, ustalonego ostatnio na konfe- 
rencji paryskiej, obejmuje samo 
miasto z najbliższymi okolicami. 


byłych „nadludzi”, usituj?cych u- 
kryć swe kontakty z partią hitle- 
rowsk%. * Bajeczki o pochodzeniu 
żydowskim, a choćby mieszanym 
staty się popularną piosenką roz- 
brzmiewaj*”cą na wszystkie tony 
wśród katów europejskiego żydo- 
stwa. Z niezw,kiym zapałem usi- 
łują oni wsprzec się wczorajsz, ch 
swych przekonać, aby ratować je- 
éli nie zagrożoną skórę, to wol- 
ność. 

Berliński. sędzia i doradca do 
spraw żydowskich Sigmund Wel- 
tinger poinformował przedstawicie 
la United Press, że liczba podań 
o stwierdzenie pochodzenia żydow 
skiego, z'ożon”ch przez obywateli 
niemieckich w samym tylko berliń 
skim urzędzie rejestrac, jnym idzie 
w grube setki, a ilość ich wzra- 
sta z dnia na dzień. P. Weltinger 
nie ma w*tpliwości, że „wielu z pe 
tentów byřo jeszcze niedawno ak- 
tywnymi nazistami. Liczą oni na 
to, że władze alianckie lub miej- 
skie nie będ; w mo*ności wykryć 
ich prawdziwej genedcogii, zwiasz 
cza do trzeciego stopnia oraz, że 
ich kontakty z partią hitierowską 
pozostaną w ukryciu. 

(Takie rozumowanie amatorów 
żydowskich babek uzasadnia przy 
najmniej częściowo fakt, że- 0l- 


OF Ilan W 


Zo'nierze 5 Kres. Komp. Sap. 
złożyli 850 lir na ręce kwatermi- 
strza 4 WBP, jako dar d!a sierot 
polskich w Szpit. PCK Arco. 

Na ten sam cel nadesiał na na- 
sze ręce 100 lir wachm. pchor. J. 
Szlubicz-Załęski. 

Na paczki dla najbiedniejszych 
dzieci w Kraju 3.000 lir z racji od- 
znaczenia Krzyżem Virtuti Milita- 
ri przesłat na nasze ręce plut. Sta- 
nisław Rejmak. 

Z okazji zakończenia Kursu Dzia 
łonowych Ppanc. Piechoty przy 
5 Kres. Pułku Art. Ppanc. — ucz- 
niowie Kursu zebrali kwotę 3:420 
lir, którą przeznaczają na polskie 
dzieci w Niemczech. 


KDONTKA SPORTOWA 
Mecze w 


W dniu 29.V1.46 o godz. 10.00 
na boisku w Modenie został roze- 
grany mecz szezypiorniaka pomię- 
dzy 14 BS a 15 BS. 

Zwyciężył 14 BS w stosunku 
5:8, uzyskując mistrzostwo 5 Wil. 
Bryg. Piech. 

W dniu 30.VI.46 o godz. 16.00 
w Modenie odbyły się zawody siat 
kówki między 13 BS, 14 BS i 15 
BS. 

Baony wystawiły jedynkę, dwoj 
kę i trójkę. 

Wyniki jedynek: I — 15 BS, 
U — 14 BS, III — 43 BS. á 


Modenie 


Wyniki dwójek: I — 45 BS, 
II — 14 BS, III — 43 BS. 


Wyniki trójek: I — 
II — 43 BS, III — 14 BS. 


15 BS, 


W dniu 23.VI został rozegrany 
mecz piłki nożnej pomiędzy bryga 
dową drużyną piki nożnej a dru- 
żyną wosk} „B”-klasową Raven- 


na. Wynik meczu 5:0 dla 5 WBP. 


W dniu 30.VI został rozegrany 
mecz piłki nożnej pomiędzy bry- 
gadową drużyną a drużyna wło- 
ską Lugo. Wynik 4:1 dla 5 WBP. 


brzymia ilość urzędowych i par- 
tyjnych dokumentów nie przetrwa 
ła pożogi wojennej. 

Wiadze alianckie otrzymują sta- 
le doniesienia o handlu fa'szywy- 
mi dokumentami, maj;e;mi dowo-- 
dzić pokrewieństwa z Zydami. — 
Spryciarze z czarnego rynku rzu- 
cili się na nowa okazję zarobku. 
Wsszukują autentycznych uchodź 
ców żydowskich i namawiaj4 ich 
do sprzedaży metr.„k i innych do- 
wodów. W Berlinie krąży opowia- 
danie, że pewna stara, sko'atana 
Zydówka, bezdomna uchodźczyni 
z Austrii, rozpoznała w kandydacie 
na swego „wnuka” niebezpieczne- 
go agenta Gestapo, moriercę ro- 
dzońego syna. 

Większość jednak dokumentów 
sprzedawanych pod ruinandi bramy 
Brandenburskiej i w inn.ch miej- 
scach spotkań hien `z czarnego 
rynku pochodzi po prostu z praco 
wni fa'szerskich. Przeciętna cehu 
metryki, stwierdzaj cej  posiada- 
nie żydowskiej babki w;noej 700 
dolarów. „,Ciocie”, „prababki” “3- 
raz dalsi krewni, a zw:aszcza po- 
winowaci wypadają taniej. 

Jednym z niew”tpliwych  mito- 
śników” żydowskich krewnych o- 
kazał się znany aktor 
Emil Jańnings. Gazety  berl'nskie 
donios*y ostatnio, że ten psychicz 
ny kameleon obwieścił światu, że. 
jego rodzona babka była najauten- 
tyezniejszą Izraeiitką, Jak wiado- 
mo, za rz”dów hitlerowskich Jan- 
nings z zapałem godnym  lepszei 
sprawy odpierał wszelkie zarzuty 
o pochodzeniu Żydowskim i za 
wszelką cenę starał się utrzymać 
na powierzchni hitlerowskiego ży- 
cią teatralnego. Obecnie natrafi: ze 
strony władz alianckich na prze- 
szkody w swej karierze aktors- 
kiej, więc wydobywa z grobu swą 
rzekomą (a może prawdziwą — 


to już pod względem moralnym “ 


jest bez znaczenia) babkę - Zydów 
kę. 

Radca Weltinger poinformował 
przedstawiciela „United Prese”, że 
to namiętne poszukiwanie przez po 
dejrzanych osobników nieistniej4- 
cych lub dawno zapomnianych i 
przeklętych ' żydowskich przod- 
ków — ta wzmagaj?ca się fala 
dwuznacznych nie tyle synów, co 
„wnuków  marnotrawnych” jest 
przedmiotem troski pozostałych 
przy życiu, eztonków berlińskiej, 
gminy żydowskiej. (ge.) 


Dziś w teatrze 
„Palladium” koncert 


Dziś, w sobotę, dn. 6 bm. odbę-- 


dzie się w teatrze „Palladium” w 
Anconie koncert, w którym wezmą 
udział: orkiestra 

p. Zofia Polewska 


tek koncertu o godz. 20.00. 


filmowy 


reprezentacyjna - 
2 Korpusu (50 osób), oraz soliści: 
(wiolonczela). 
i p. Wanda Ożga (śpiew). Pocza-- 


- 
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wiele ciekawych 
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Dzieci polskie w Nowej Zelandii 


(REPORTAŻ Z OSIEDLA W PAHIATUA) 


Znany dziennikarz nowozelandzki 
W. L. Heatley ogosił nizdawno w 
prasie tamtejszej kilka reportaży 
poświęconych Osiedlu Dzieci Pols 
kich w Pahiatua. Jedn,m z powo- 
dów napisania tych reportaży bj- 
ły wyst pienia pewn,ch dziennika 
rzy, którzy nie zadawszy sobie na 
wet trudu odwiedzenia osiedla, wy 
stopili ze zośliwą krytyką jego 
adminsitracji, a nawet, daje po- 
słuch obcej propagandzie, domaga- 
li się zlikwidowania osiedla i ode- 
stania dzieci do Polski. Heatley, 
bior e w obronę osiedle polskie, 
opisał je dok'adnie i przedstawił 
tragiczne przejścia jego mieszkań 
ców w kilku reportażach ilustro- 
wanych dobrze dobranymi zdjęcia 


- MADA Heatley'a zawierają 
danych o życiu 
dzieci polskich w Nowej Zelandii. 
Prz taczamy poniżej garść informa 
cji zaczerpniętych z. tych reporta- 
ży, htór,ch treśę niew*tpliwie za- 


interesuje polskich cz, telników. 


Jak wiadomo, Polacy przybyli 
do Nowej Zelandii z Persji, dokąd 
byli ewakuowani z sowieckiego 
„raju” wraz z armią polska. Jak 
sama nazwa osiedla  wskezuje, 
mieszkańcami jego s} dzieci od lat 
2 do 17. Osćb doros'ych jest 108. 
Z 425 dziewcznt —,248 są zupeł- 
nymi sierolami, z 309 chiopców— 


175. Ojcowie 168 dzieci są w Pol- 


skich Siach Zbrojn.,ch. 66 dzieci 
uczy się w. szko:ach: nowozelandz- 
kich w różn ch stronach tego do- 
minium. Reszta pobiera naukę w 


szkoach polskich w osiedlu. Część 


starszej molzieży kształci się w 
zawodach praktycznych, niektórzy 


"nawet zarabiają już na swe utrzy 


manie na farmach i w warsztatach. 

Obóz pozostaje pod zarz dem 
wojskow.m. Komendantem jego 
jest major E. J. C. Finny. W admi- 
nistracji obok wojskowych nowoze 
landzkich pracują również Polacy 
na czele z p. Zaleskim, de:egatem 
Komitetu Skarbowego dla Spraw 
Polskich, prz,bjiym niedawno z 
Londynu. 

Omawiaj”e stan zdrowia dzieci 
autor pisze: „Gdy prz. b,ły one tu 
taj przed 18 miesi cami, widać by 
ło na nich ślady ciężkich przejść. 
Wiele z nich miało za sobą cztóry 
lata skrajnej nodzj. Rzucały się 
w oczy. skutki niedożywienia. Nie- 
które dzieci do dzisiejszego dnia 
nie przyszy jeszcze zupenie do 
siebie. Opieka lekarska, warunki 
sanitarne i mieszkaniowe są bar- 
dzo dobre. Dzieci mają do d;spo- 
zycji boisko i dobrze wyposa?oną 
świetlicę, gdzie od czasu do czasu 
wyświetla 6ię fi'my. Biblioteka 0- 


siedla ma, 500 ksi”żek polskich, 
nie licz'e podreczników, i dużą 
ilość ksiażek angielskich. Tu war- 
to zaznaczyć nawiasem, że 500 
ksiażek na 900 osób to cyfra 
mniej niż skromna. Dobrze by byľ- 
to zorganizowac albo wzmocnić ak 
cje wysy:ki ksi”żek dla dzieci pol 
skich w Nowej Zelandii z tych 
ośrodków polskich, których sy- 
tuacja pod.t;ym względem jest nie 
wetpliwie lepsza. 

Jeden z następnych reportaży 
pod dramatyczn'm tytułem: „Send 
them back to — what?” — autor 
poświęca tragicznym  przejściom 
dzieci polskich w Sowietach i po- 
lemizuje z  nieodpowiedzialnymi 
gosami „obcej propagandy” pod- 
suwaj”ceej myśl repatriacji do Pol 
ski. Z gięhokim przekonaniem pod 
kreśla,sże Nowa Zelandia może tyl 
ko zyskać, zatrzymując u siebie 
Polaków, którzy sa „najlepszym 
elementem imigracyjnym o. poten- 
cjalnie dużej wartości ekonomicz- 
nej dla dominium.” 

Znaczna cześć reportażu jest o0- 
pisem dziejów rodzeństwa Niewia 
domskich, jako tvpówego przykła- 
du tego, co dzieci polskie przesz- 


ły, zanim znalazty gościnę w No- 
wej Zelandii. Oto stacje tej drogi 
krzyżowej, przez którą przeszło i 
na której zginęło tyle dzieci pol- 
skich: deportacja catej rodziny do 
tundry  syberzjskiej — praca w 
kopalniach — amnestia” — Amur 
Daria — plantacje bawe:ny — oj- 
ciec w armii — matka umiera na 
tyfus — gód — najstarsza Wan- 
dzia, sama chora, ratuje mlodsze 
rodzeństwo — spotkanie z ojcem 
w Kitabie — Krasnowodzk — szpi 
„tale w Persji — nowe rozstanie 
się z ojcem, który przeszedłszy 
Irak, Afrykę i Włochy, kończy 
swój Żotnierski pochód w: szpita- 
lu w Egipcie. 

— „I jego pięcioro dzieci, któ-* 
re wreszcie znalaziy schronienie, 
mielibyśmy teraz wysytać z powro 
tem?” 

W tym pytaniu szlachetny dzien 
nikarz nowozelandzki wyraża całą 
-głębię swego oburzenia na zbrod- 
nicze sugestie ludzi, dla kwrych 
prosty ludzki humanitaryzm jest 
martwym słowem. Miejmy nadzie- 
je, że szlachetne gtosy przy t:umią 
wrzawę podnoszoną przez agen- 
tów nieludzkiego totalizmu. 


Administracja warszawska 
„normalizuje” 


WARSZAWA, 6.VII (Reuter) — 
Korespon lent Reutera pisze m. in.: 

Administracja warszawska . pro- 
wadzi obecnie wielką akcje pod ha 
slem „normalizacja”. Prakd 'cznie 
jednak do normalizacji tej jest je 
szcze daleko. 


Maszyny rolnicze, dostarczone 
z zagranicy, jak również wyroby: 
to m w NN, 


. LAME) 

Traktat przyjazni 

LA 
albansko ~ 
z r tsk 
jugostowianski 

LONDYN, 6.VII (Reuter) — Ra- 
dio Tirana donosi, że podpisany 
został między Jugostawią a' Alba- 
nią traktat przyjaźni 1 współpra- 
cy. 

Komunikat oficjalny dodaje, że 
traktat ten stanowić będzie podsta 
wę obrony wolności i niepod:eg:0- 
ści obu państw w przyszłości. 


Ponadto zawarto układ w spra- 
wie wspó:pracy gospodarczej. 


TO i 
ZMODYFIKOW 4 NY 


LINGUAPHONE 


Radio warszawskie podaje: 

„Wiceminister spraw  zagranicz- 
nych Modzelewski przyjął delega- 
cję Komitetu wWszechs'owiańskie- 
go w Moskwie w osobach pik 
Suchomlina, płk Moczażowa 9raz 
akademika Zebraka. 

Delegacja wręczyła „ ministrowi 
Modzelewskiemu dar w postaci 
zbioru płyt gramotlonowych z mo- 
wami generalissimusa Stalina.” 

Jeśli pan wiceminister ma dobrą 


Kto znalazł 
„Dernę” ? ` 


Laskawy znalazca zechce zwró- 
cię za wynagródzeniem suczkę ma 
łą brrzową „Derna”, która zosta- 
ła zgubiona w dniu 19.V1.46 r. w 
rejonie Grottamare. St. ogn. Luka- 
niuk Wiktor, CMF Polish Forces 
171. 


całą. historię. 


OWO 


pamięć, to teraz będzie stale mó- 
wit: — jak z płyt! 


ZAMÓWIONE 


Kapitan MeReed wrócił z Japo- 
nii do Londynu i znafazł taki liścik 
od swego narożnego sklepu z al- 
kohiolami: 3 
, „Przypominamy, iż 2 września 


1939 zamówił pan u nas butelkę 


whisky za 9,6. Butelka jest do 
pana dyspozycji, przyczym za kosz 
ta przechowania przez te 7 lat, na 
leżą się nam dodatkowe 3 pensy.” 
Mr. MceReed uprzytomnił sobie 
Istotnie, w przed- 
dzień wybuchu wojny zamówił tę 
butelkę. Potem zapomniał o niej, 
polem został zmobilizowany, po- 
tem wysłany na Antypody.. Do- 
piero teraz wrócił do Anglii... 
Ileż okazji miał ów sklep, by 
sprzedać te whisky po znacznie 
wyższej cenie. Lecz żadne pokusy 
nie podziatały. Klient zamówił — 
to święte dla staromodnego Kup- 
ca. K, Z. 


tekstylne i nawozy sztuczne sprze 
dawane s3 rolnikom przez admini- 
strację po cenie o jedną trzecią 
w”ższej od kosztów własnych. — 
Tën wielki zysk przeznaczony jest 
na rozwój wielkiego systemu koo- 
peratyw, dziarającegó pod n.zwą 
„Spoiem”. > " 


10 proc. całej żywności pa'skiej 


pochodzi obecnie od UNRRA, Fto- 
ra to organizacja zostanie nio a- 
wem zamknięta. Mimo  wsze.kich 
wysików przewiduje się, że de- 
fic,t zbożowy po obecn;ch zbio 
rach będzie wynosił 699 — 800 
tys. ton.. Zbiór kartofli wyniesie 
1 milion ton, czyli mniej niż w ro 
ku ubieg'ym, 


BALLADA 


O MONTE 


poświęcona D-cy 2 Korpusu Gen. Wł. Andersowi 


Hen, na górze wysokn, 

Hen, nad drogą szeroką 

S tki lat stał na Monte Cassino, 

Niby twierdza kamienna, 

Wiarą w Bogu promienna — 

K asztor stał, nad głęboką doliną. 

X s-ystk'e bramy na oscicż, 

Ary przybysz był gościem 
ajgoscinniej przez klasztor 

witany. 

Czy z daleka, czy z b'izka 

Przybył — z jadłem jest miska 

l gliniany dzban wody źródlanej. 


Raz przez bramę klasztorną, 

Póź ą porą wieczorną, 

Weszli zbroini w panc rze ze stali: 

Na rękawach pancerzy 

Krzyż złamany kły szc erzy. 

Weszli dumni. Soojrzeli po sali. 

W oczach wyraz zwierzęcy 

I zbroczone krwią rę e — 

Krwią bezbronnych, krwia matek 
i dzieci. 

Przed ołtarzem stanęli — 

l na obriz plunęii 

Jękpął klasztor, jęk poszedł po 
św.ecie. 

Į jak bywa w balladach, 

Świat się zat'ząsł w posadach — 

Kruk zakrakał, zagadał do siebie. 

Wiatr zakięcł się tafi' em, 

Zgasił wszystki» kagańce 

l pioruny pobiegły po niebie. |. 


A tam w niebie na tronie, 

W szczerozłotej koronie, 

Pan zastępów, Pan weye koi 

.ąc 

Spojrzał zdala, gdzie klasztor — 

Krzyż złamany nad basztą. 

| u łysza: aniołów płaczących. 

„Ach, nie płiczcie me gońce! 

Patrzcie, idą obrorce, 

Noszą krzyż i syrenę na tarczy”, 
więty P.otr się zatrwożył: 

„Jak ich nało... Mój Boże... 

Pan uśmiechnął się, mówi c: 

„ Wystarczy” 


PAR irori EE 


Uroczys 


- Filipinom niepodległo 


MANILA, 6.VII. (Reuter) — W 
obecności gen. Mae Arthura oraz 
specjalnego ambasadora brytyjskie 
go lorda Kilearn nastąpiło tu pro- 


Anglia nie zazna głodu 


LONDYN, 6.VII (R) — Wielka 
Brytania otrzymała zapewnienie, iż 
Stany Zjednoczone dostarczą w 
umówionym czasie 470 tss. ton 
pszenicy, uzupe niaj”e w ten spo- 
sób zapasy brytyjskie, uszczuplo- 
ne wysyłką 200 tys. ton pszenicy 
do Europy. 


LONDYN, 6.VII (Reuter) — Mi 
nister wyżywienia Strachey 0- 


świadczył, że W. Brytania posiada 


obecnie zapasy zboża i mąki, wy- 
starczajice tylko na 45 tygodni, 
ale do tego czasu spodziewane są 
dostawy z krajów zamorskich. 


LONDYN, 6.VII (Reuter) —Bry 
tyjski minister wyżywienia Stra- 
chey oświadczył, że wprowadzenie 


racjonowania chleba į jednoczesne 
zwiększenie racji mięsa obni?y 
wartość kaloryczna dziennej racji 
żywnościowej w W. Brytanii z 
2.850, na 2.800 kalorii. 


| NOWOŚĆ | 
WIECZNE PIORA 


DWUKOLOROWYM 
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Bologna, via Putti 4 
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(LONDYN, 6.VII (Reuter) — Je 
den z posłów socjalistycznych za- 


Przez okulary 
` Jana Masaryka 


PRAGA, 6.VII (Reuter) — Cze- 
chostowacki minister spraw zagra- 
nicznych Jan Masaryk oświadczył, 


Że: Zadna „żelazna kurtyna” nie 
oddziela Europy zachodniej od 
Czechosłowacji. 


Dodał on, że 200 tys. Węgrów 
otrzema obywatelstwo czechosło- 
wackie, a 300 tys. będzie musiażo 
powrócie'na Węgry. 


Jeszcze jedna „„karta” 


pytat, jaka jest polityka brytyjs- 
ka w stosunku do mniejszości w 
Europie środkowej i południowo- 
wschodniej. 


W odpowiedzi na to zapytanie, 
mifi. Noel Baker oświadczył, że ra 
da gospodarcza i społeczna ONZ 
postanowiła mianować komisję, 


która opracuje jaknajszybciej mię” 


dzynarcdową kartę. praw cz'owie- 
ka i zaproponuje środki, zmierza- 
J3ce do urzeczywistnienia. zasad, 
wyłożonych w tej karcie. 


Min. Noel Baker ma nadzieję, 
Że karła ta zapewni poszanowanie 
praw człowieka na świecie. 


Y O zwycięstwie meldunek śle 


CASSINO 


Idzie gorstka rycerzy, 

B z żełaznych | uklerzy, 

Niby żub y, co wyszły 4 ostępów. A 
Idą wąską ścieżyną, . u 
lą wprost na Cassino. A 
W rękach mają palice ze świerków. 


Zadawni ne rachunki — 

Wyrównają — zapłacą skwapliwie. w 
Już dı padli podgórza, "g 
Miecz już we krwi s.ę nurza. AR. 3 
Wróg na pomoc zł: moce a 


przyzywa. 
Jakiś svk. Głowa vęła. 
Wściekła Garuzu | się zuęża, j 
+B!uzva pianą zatrutą i jadem —.. k; 
] pad ją rycer e, | 
Świętej sprawy szermierze, 


Znacząc -drozę czerwonej krwi ge) 

śladem. 5 
Ukręcili 1eb wẹja, 8 
ldą dalej, cheć cężą | ` 3 


Nogi starte o sk<ł*, kamienie. 
Nagle Widmo przed niemi — 
Strach przykuwa do ziemi... j 
Ale poszli i przeszli... szaleni... Y 
Cor'z wyżej i wyżej, y 
Coraz bl'żej i bbżej. f 
Wes7zl. Biją j1ż w bramy taranem. 4 
Klasztor w gruzy się wali. A 

K asıtor cały się pa'i, ą 
Lecz modlitwą dziękuje za rany. 


Uciek»ją złe moce, 
] na. chodzi kres nocy, j 

Słychać zdała pioruny milknące, 3 
Doeasaią płom'enie, 
A zł «dsiym promie niem 4 


słońce. 3 


Tu ballada się kcficzy, 

L:-cz rycerzy koń rac y, 

W da poriesie górami, doliną, 
Bo na | snej hen Gó ze, 

lany klasztor w t rturze, 

Czeka też — na swe Mo t Cass no. 


© KAZIMIERZ KRUKOWSKI 


W: Pa" 


dan 


" 
` 


klamowanie niepodlegtości republi- 
ki filipińskiej. 


na 


4 
~ 


Pierwszy prezydent republiki 
dr Manuel Roxas oświadczy: przy 
tej okazji, że Filipiny sa zwiazane 
z międzynarodowi polityką amery 
kańską i że zdaniem jego prz”sz- 
łość i bezpieczeństwo świata zale e 
ży od. Stanów Zjednoczoń,ch. „sy 


"Wysoki Komisarz amerykański J w 
Mao Nutt oświadczył w imieniu > 
prez. Trumana, że bszy. amerykań ; X 
skie na Filipinach stanowią część h 
światowego s;stemu — bezpieczeń- % 
stwa, w któr. m. Stany. Zjednoczo- A 
ne mają specjalnie wielkie obo- SZYN 
wiązki. ze 


la 
o A 


POSZUKIWANIA pr 
Józef Pietrzyk — Mieczysława 
Dukalskiego, który po Powst. War ZL 
szawskim przybył do Włoch, i pro NS 
si o skomunikowanie się z nim. 


Tadeusz Jurkowski ma list od K 4 
brata u Tadeusza Lenarcz, ka. (z 


Meissnerowie 
Jana Meissnera 
aresztowanego 
w Warszawie w 


Andrzej i Stefan 
poszukuj; brata 
um.  2.VITT.1921, 
przez Gestapo 
1943. r. 


Adolf, Pawlas — brata Jana, 
zam. ostatnio w Suchej Sredniej, 
Zaolzie, oraz kuzynów Józefa By- 
stroń i Edwarda Kubeczka. 


r 


Wszelkie wiadomości © oso- 


bach poszukiwanych prosimy kie- K 
rować na adres: «AB 
y= 
CENTRALA POSZUKIWAŃ PCK ei 
POLISH FORCES CMF 707 à 
Przy zgłaszaniu poszukiwań 


prosimy podawać dokładne dane 
personalne osób poszukiwanych 
i poszukujących, ; 


Chociaż Candidus pisze co innego 


DZIENNIK ŻOŁNIERZA APW 


ANGLICY EWAKUUJĄ EGIPT 


LONDYN, 6.VII (Reuter) — 
Znany publicysta występujacy pod 
kryptonimem Candidus pisze na 
łamach „Daily Sketch”, że ewakua- 
cja wojsk brytyjskich z Egiptu 
z Indii miałaby tylko ten skutek, 
że otworzyłaby drzwi innemu mo- 


„carstwu. Egipcjanie i Hindusi nie 
mieliby wcale większej swobody 


i nie cieszyliby się większym do- 
brobytem materialnym. Po częś- 
ciowej ewakuacji wojsk brytyj- 
skich z Aleksandrii miały już miej- 
sce manifestacje, by jaknaprędzej 


przywotane z powrotem oddziały 


brytyjskie. 
Ewakuacja wojsk brytyjskich — 
pisze Candidus — jest pierwszym 


krokiem do kryzysu gospodarcze- 
go, po którym kryzys polityczny 
nie daje już na siebie długo coze- 
kać. 

KAIR, 6.VII (Reuter) — Bry- 
tyjskie władze wojskowe przeka- 
zały armii egipskiej 700-letnią cy- 
tadelę kairską, zajmowaną przez 
wojska brytyjskie od roku 1882. 
Cytadela ta zostąa zbudowana 


M żna i tak ttomaczvć 


Perfidna „obrona* niemieckich 
zbrodniarzy wojennych 


LONDYN, 6.VII (R) — W No- 
rymberdze zabrał po raz pierwszy 
głos obrońca oskarżonych prof. 
Jahrreiz, który oświadczył, iż od 
roku i933 w Niemczech obowią- 
Wszy- 
scy więc oskarżeni, chcąc postę- 


zywała zasada wodzostwa. 
pować z obowiązujacym prawem, 
musieli słuchać swego „wodza” 
Hitlera, który też ponosi winę za 
wszystko. 
„Prof. Jarreiz wywodził dalej, że 
zasada. wodzostwa zbankrutowa ja 
co prawda, ale przecież tak samo 
zbankrutowały zasady Ligi Naro- 
dów, a nikt nie pociąga za to do 
odpowiedzialności 
tej organizacji. 
LONDYN, 6.VII (R) — Na pro- 
cesie norymberskim przemawiał 


organizatorów 


obrońca Goeringa dr Stahmer. Oś- 
wiadczył on, że Goering pracował 
przed wojną na rzecz przyjażni z 
W. Brytanią i że to on doprowa- 
dzīt do porozumienia monachij- 
skiego. Gdyby Goering posunął się 
jeszcze krok dalej w swej ugodo- 
wości — wywodził adwokat — to 
byłby on oskarżony o zdradę głów- 
ną. 


przez Saladyna, który bronił się 
w niej przeciwko Krzyżowcom. 

W ciągu ostatnich 6 miesięcy z 
Kairu į Aleksandrii wyewakuowano 
20 tys. żoinierzy i 100 tys. ton 
materiału i sprzętu. 


Nr 160 (824) 


Sultaneh aresztuje 
swego ministra 


[THHEPRAN, 6.VII (Reuter) — 
Prem. Sultaneh wydał rozkaz are- 
sztowania ministra przemysłu i han 
dlu Ahmed Al Sepehr. Nieznane są 
przyczyny tego zarządzenia. 

Szefem sztabu głównego armii 
perskiej mianowany został doty- 


Spóźniona reakcja Warszawy 
na notę rządu brytyjskiego 


LONDYN, 6.VII (Reuter) — Ra- 
dio warszawskie donosi, dopiero 
teraz, że-, ministerstwo” spraw za- 
granicznych administracji - war- 
szawskiej otrzymało oficjalne za- 
wiadomienie brytyjskie, iż uktad 
finansowy między Londynem a 
Warszawą nie może zostaę raty- 
fikowany, ponieważ administracja 
warszawska nie ogłosiła jeszcze 
terminu, w którym odbędą się w 
Polsce powszechne wybory. Ko- 
munikat brytyjski powołuje się = 
jak wiadomo — na to, że admi- 
nistracja warszawska nie dopełni- 
ła warunków jattańskich i pocz- 
damskich. 

W zwiazku z tym radio war- 
szawskie w swojej audycji powia- 
działo dosłownie: 

„Wszystko to nas nie przeko- 
nywa i wygląda na usiłowanie 
wywarcia na nas presji politycz- 


Zagadka sowieckiego samolotu 
w strefie amerykańskiej 


LONDYN, 6.VII Reuter) Ame 
rykańska służba informacyjna W 
Niemczech donosi, że władze ame- 


rykańskie zasekwestrowały samo- 


Skutki węgierskiej 
katastrofy gospodarczej 


Radio 
par- 


LONDYN, 
budapeszteńskie 


6.VLI (R) — 
ogłosiło, Że 
tia drobnych posiadaczy oraz par- 
tia socjal-iemokratyczna  póstano- 
wiy zapomnieć na razie o różni- 
cach politycznych, by zapobiec go- 
spodarczej katastrofie Węgier, 
gdzie sytuacja walutowa stała się 
wprost niewiarygodna. 

Dla przykładu wystarczy powie- 
dzieć, że na Węgrzech kursują 
banknoty 100 tysięcy miliardów 


Święto 4 lipca 
w Gorycji 


GORYCJA, 6.VHI (ANSA) — W 
dniu święta narodowego Stanów 
Zjednoczonych, tj. 4 lipca odbyły 
się w Gorycji wielkie uroczystoś- 
ci, organizowane przez stacjonują- 
cą tu 88 dywizję amerykańską. 

W południe z baszt zamku od- 
dano 48 strzałów artyleryjskich. 


pengoe, a wartość takiego bankno- 
tu wynosi 110 lirów. 


lot sowiecki z pełnym  rezerwua- 
rem benzyny, znaleziony w obozie 
w pobliżu Miltenburga, 65 km na 
południowy wschód od Frankfur- 
tu. 


Świadek niemiecki oświadczył, 
iż widział dwóch ludzi, którzy wy 
siedli z samolotu i natychmiast od 
dalili się z dwiema walizkami. Szef 
żandarmerii trzeciej armii amery- 


kańskiej potwierdził tę wiadomość. 


Ponad 1200 km na godz. 


Żyjemy już w erze 
samolotów odrzutowych 


LONDYN, 6.VII (Reutery — Re- 
daktor lotniczy „Daily Herald” do- 
nosi, że w W. Brytanii budowane 
są na zamówienie rz”du wielkie 
samoloty szybsze od gtesu, które 
maja osiagnąć szębkośę 1.280 ki- 
lometrów na godzinę, a móże Lá- 
wet 1.600 km (jak wiadomo szyb- 
kość głosu wynosi 1.200 km na 
godzinę). , 


Nowy samolot startuje przy po- 
mocy wyrzutni rakietowej, po czym 
dalszego lotu dokonywuje przy za- 
stosowaniu napędu odrzutoweg?. 


„Daily Mail” donosi z Beji- 
na, że Rosjanie przy voməcy fa- 
chowców niemieckich zbudowali 
samolot, który, mając zamiast sil- 


Około miliona młodych hitlerowców 


- uzyska 


- BERLIN, 6.VII (Reuter) — Wi 
cegubernator wojskowy strefy a- 
merykańskiej w Niemczech gen. 
Clay podał do wiadomości, że o0- 
głasza amnestię dla młodzieży hi- 
tlerowskiej, skazanej na zasadzie 
ustaw 0 czystce. 


wolność 


Gen. Glay podkreślił, że pragnie 
w ten sposób zachęcić młodzież 
niemiecką do wejścia: na drogę 
systemu demokracji. 

Okoto miliona Niemców skorzy- 
sta z tej amnestii. 


nika spalinowego turbinę odrzuto- 
w”, osiąga szybkość 1.072 km na 
godzinę. 


nej. Dla wszystkich jest jasne, że 
my szanujemy układy poczdam- 
skie i jastańskie. Wybory odbędą 
się w ciągu okresu czasu, ogto- 
szonego już poprzednio. Układ o 
rezerwach złota nie zawiera żad- 
nej klauzuli politycznej, W chwili 
podpisania tego układu 23 czerw- 
ca postanowiono, że będzie on 
możliwie szybko ratyfikowany. Od 
tego czasu: w Polsce nie się nie 
zmieniło”, 


chczasowy delegat rządu perskie- 
go w Kurdystanie, gen. Ali Raz- 


mara. 

Radio moskiewskie atakuje poli- 
tykę bryt,jską w Persji i na Srod- 
kowym Wschodzie, oskarżając ja 
o imiperialistyczne wykorzy- 
sty wanie dla przychylnych 
warunków i chęć zachowania prze- 
ważających wpływów w Iranie. 


cele, 
siebie 


LONDYN, 6.VlI (R) — Między 
rządami brytyjskim i perskim to- 
czyły się rozmowy w sprawie u- 
trzymania porządku w tych okrę- 


gach Persji, gdzie znajdują się 
brytyjskie koncesje  naftowć. Ze 


strony brytyjskiej podkreślają, że 
rozmowy nie miały charakteru spo- 
ru, a chodziło jedynie o wzmocnie- 
nie straży perskiej. 


Mi%. 4 
LONDYN, 6.VLI (Reuter) — 
Radio moskiewskie donosi, że w 


Azerbejdżanie 80 km od Baku wy- 
bucht nowy wulkan. 


Z atolu Bikini 


è . 
Promienie 
NA POKLADZIE „APALLA- 
CHIAN”, 6.VIL (Reuter) — Ujaw 


niono, że 90 pet zwierzat, umiesz- 
czonych na okrętach, poddanych 
próbom atomowym, przetrwało 
bombardowanie, jednakże dopiero 
teraz zwierzęta zaczynają odczu- 
wać działanie promieni „gamma”. 


NOWY JORK, 6.VII (Reuter)— 
Redaktor działu naukowego „New 
York Times” Lawrence, który był 


„gamma” już działają 


obecny przy eksperymencie koło 
atolu Bikini, pisze, że bomba wy- 
buchła zbyt nisko i zbyt daleko od 
celu. Wed'ug obliczeń Lawrence'a 
bomba wybuchła 650 metrów od 
pancernika ,„Nevada” i zaledwie 20 
m nad poziomem morza. 


Kpt. Carson podaje, że przewi- 
dywano, iż bomba wybuchnie mniej 
więcej na wysokości 300 m nad 
poziomem morza. 


WIADOMOŚCI RÓŻNE 


PARYZ, 6.VII (Reuter) — Ko- 
munikują ofiejalnie, że rozmowy 
anglo - amerykańsko - francuskie 
w sprawie węgla z Zagłębia Ruh 
ry, które miały się rozpocząę w 
bieżącym tygodniu, zostały odro- 
czone na żądanie Stanów Zjedno- 
czonych. 


LONDYN, 6.VII (Reuter) — 
Brytyjska służba informacyjna do- 
nosi, że premier bawarski dr Hoeg- 
ner przyjał dymisję kom'"nistycz- 
nego ministra w swoim rządzie 
Heinrich Schmidta, który zajmo- 
wał się sprawami czystki. 


LONDYN, 6.VII (R) — W Buda 
peszcie ogłoszono, że podpisany zo 


LONDYN, 6.VII (R) — W. Bry- 
tania wysunęła sugestię nawi*za- 
nia rozmów handlowych z Sowie- 
fafi. Rosja miałaby dostarczać 
przede wszystkim drzewo, a W. 
Brytania obrabiarki i inne maszyny. 

W chwili 
właściwie żadna wymiana 


obecnej nie istnieje 
handlo- 


wa. między obu krajami. 


LONDYN, 6.VII (R) — 15 na- 
rodów zatwierdziło już statut mię- 
dzynarodowej organizacji kultural- 
nej. : 


LONDYN, 6.VII (R) — Pre- 
mier grecki Tsaldaris odbył w Pa- 
ryżu konferencje ż Mołotowem i 
Bevinem. 


(Obserwatorzy przewidują moż- 
liwość polepszenia się stosunków 
sowiecko-greckich.  Przedstawicie- 
le greccy udali się do Londynu, 
by zbadać tam możliwości ekono- 
micznej pomocy W. Brytanii dla 


Grecji. 

. 

GENEWA, 6.VII (AMS) — Przy- 
był tu dowódca lotnictwa amerykań 
skiego gen. Spaatz. 
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stał układ handlowy z administra 
cją warszawską, na podstawie któ 
rego administracja warszawska zo 
bowiązała się do dostarczenia Wę- 
grom 400 tys. ton węgla rocznie 
w zamian za węgierskie środki le- 
cznicze i ropę. 


LONDYN, 6.VII : (R) — Trzej 
ministrowie brytyjscy, którzy bra- 
li udział w specjalnej misji dla 
Indii, złożyli sprawozdanie na se- 
sji gabinetu brytyjskiego. 


ZR/otuki telapafiena¥ 
— Rosjanie aresztowali w Starn- 


bergu córkę feldmarszałka 
Becka, Hamarę. 


von 


— Na podstawie dekretu amne- 
styjnego, zwolniono m aresztu do- 
mowego w Forio d'Ischia żonę 


Mussoliniego  Rachelę, jej dwoje 
najmłodszych dzieci oraz Eddę 
Mussolini-Ciano. 

— Sekretarz generalny ONZ 


Trygve Lie uda się niebawem do 
Europy, gdzie odwiedzi Oslo, Ge- 
newę, Hagę i Londyn. Podróż je- 
go potrwa 4 tygodnie. Zastępować 
go będzie wicesekretarz generalny 
z ramienia Sowietów Sobolew. Try 
gve Lie oznajmił, że ONZ otworzy 
niebawem swe biura informacyjne 
w Kairze, Paryżu, Kopenhadze i 
Nankinie. 


— Do końca sierpnia odjedzie 
z Danii ostatni kontyngent 300 żoł 
nierzy brytyjskich. 


